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BURDENISZKI 

Dostał drzystacki chłop w Burdeniszkach, 
bo zaszkodziła mu krwista kiszka. 
Ftrymiga siezmetrzuł, 
więc chapnoł ździepko pieprzu, 
by z dziendziawerem golnońć z kieliszka. 

BRÓD STARY 

Bełwan marmoli, że wieś Bród Stary, 
nie oglądała dawno „śmieciary”. 
Jest sudoma z gumoro, 
barachła leży sporo, 
a między nimi żyją chachary. 

LIZDEJKI 

Chłop abśtyfikant we wsi Lizdejki, 
choć jest zza Buga, nie ma kopiejki. 
Chieńć ma podczas guziny, 
scupać wiejskie dziewczyny, 
ale są do nich długie kolejki. 

WASILISZKI 

Unegdaj kmieć we wsi Wasiliszki, 
dziendziawer z gwinta chciał wlać wprost w kiszki. 
Kacerbicha widziała,  
kopernacem go zlała, 
odtąd kiep śniapsy wlewa w kieliszki. 

WYCHODNE 

Chłop do wygódki we wsi Wychodne, 
musi wychodzić też w noce chłodne. 
Z taślampom poposcupku, 
nie szanując półdupków, 
siada, choć ździepko to niewygodne. 


